
Zmian

– W czwartek, 20 października Sejm przegłosował 
projekt tzw. ustawy węglowej. Wynika z niego,  
że gminy, spółki i związki gminne, będą mogły  

kupować węgiel od importerów po 1,5 tys. zł  
za tonę. Mieszkaniec będzie mógł go kupić od gminy 

za nie więcej  niż 2 tys. zł za tonę. Aktualnie trwają 
prace Senatu nad przepisami. Według ustawy  

na gospodarstwo domowe przypadnie maksymalnie 
3 tony – 1,5 t do końca 2022 r. i 1,5 t w 2023 r.  

Jak oceniają ten pomysł samorządowcy  
z gmin powiatu wołomińskiego? >> str. 3
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– (...) punktem „zero” 
stało się bezprecedensowe 

zwolnienie Pana Roberta Smoderka 
z funkcji dyrektora OKiS w Zielonce, 
co miało miejsce w kwietniu. Dyrek-
tora, który 10 miesięcy wcześniej  
w cuglach wygrał konkurs na to stano-
wisko (...) Później wydarzyło się jeszcze 
kilka innych rzeczy, stąd moja taka a nie 
inna decyzja – mówi zielonkowska radna 
Gabriela Wiśniewska >> str. 6

– Jesteśmy na 
etapie rozstrzygania 
przetargów lub budowy 
kolejnych dróg. Za nieba-
wem rozpoczniemy budowę 
ul. Skrajnej, mamy ogłoszony 
przetarg na ul. Kołłątaja i Jasną, 
czeka nas ogłoszenie zamówienia 
publicznego na pięć następnych 
dróg gminnych. Wszystkie drogi bu-
dowane są z kanalizacją deszczo-
wą (...) – mówi Małgorzata Zyśk, 

burmistrz Miasta Ząbki >> str. 4
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– Budowa Komendy Powiatowej  
Policji w Wołominie to jeden z te-
matów, który przetacza się przez 
różne samorządowe spotkania od 
wielu, wielu lat. Wiadomo – powiat 
duży i pod względem zajmowane-
go obszaru, ale też i pod wzglę-
dem liczby mieszkańców. Jeśli 
do tego dodamy bliskość stolicy  
i uwarunkowania historyczne 
widzimy, że jest to powiat bardzo 
różny społecznie więc i potrzeb, 
również tych dotyczących bez-
pieczeństwa, jest wiele i są one 
bardzo różnorodne. A warunki 
pracy policjantów… mówiąc 
najkrócej – wyjątkowo skromne. 
Pewne zdarzenia pozwalają mieć 
nadzieję, że będzie lepiej. Czy 
faktycznie będzie?
– Chciałbym, żeby bezpieczeń-
stwo naszych mieszkańców było 
jak najwyższe. Dlatego też, jako 
powiat podejmujemy szereg działań 
poprawiających na co dzień kom-
fort życia mieszkańców, a jest to 
chociażby budowa nowych ścieżek 
rowerowych, doświetlanie przejść 
dla pieszych oraz cały szereg innych 
działań mających na celu poprawę 
bezpieczeństwa. Również aktywnie 
włączyłem się w uporządkowanie 
sytuacji z dzikami, ponieważ jest to 
też problem, który coraz mocniej 
doskwiera naszym mieszkańcom. 
Jednym z priorytetów w kwestii po-
prawy bezpieczeństwa jest, jak pani 
redaktor wspomniała, budowa nowej 
siedziby dla Komendy Powiatowej 
Policji w Wołominie. Pamiętamy, 
że lokalizacja nowej Komendy z 
przyczyn różnych, nie mogła stać się 
faktem. Pierwotnie Gmina Wołomin 
zakładała przeznaczenie dwóch dzia-
łek dla potrzeb budowy Komendy, z 
jakichś przyczyn, nie znanych nam,  
ta transakcja nie doszła jednak do 
skutku. Dlatego też postanowiłem 
znaleźć nieruchomość, która odpo-
wiadałaby kryteriom funkcjonariuszy. 
Wskazałem nieruchomość przy 
ulicy Piłsudskiego w Wołominie. To 
jest teren niedaleko Białych Błot. 
Kiedyś w tym miejscu było boisko, 
gdzie, jak pamiętam z czasów 
młodzieńczych, chodziliśmy 
grać w piłkę, chociaż było nie-
utwardzone i piaszczyste. 
Dziś, po wielu latach, w 
tym miejscu pozostały 
jedynie krzaki,  któ-
re nie poprawiają 
bezpieczeństwa 
mieszkańców, 
a  w r ę c z 
przeciwnie. 
– Jeśli dobrze pamiętam to w 
tej okolicy przed laty mieścił się 
Wydział Ruchu Drogowego KPP 
w Wołominie…
– Dokładnie jakieś 300 metrów 
od tego miejsca, o którym wspo-
mniałem. Naprzeciwko MINOLu, 
czyli miejsca, w którym mieszkańcy 
uzupełniali butle gazowe. Dziś cały 
ten teren wygląda naprawdę źle. 
Teren jest niezagospodarowany i 
systematycznie dziczeje. Myślę, 

że jest to dobry pomysł, aby tej 
lokalizacji nadać nową funkcję i 
ten teren uporządkować. Więc jeśli 
umożliwimy komendzie policji 
uporządkowanie tej przestrzeni 
i wybudowanie nowego budynku 
wówczas cały obszar w tym rejonie 
zyska na atrakcyjności, a mieszkańcy 
zyskają na bezpieczeństwie, ponie-
waż policjanci będą mieli dogodne 
warunki pracy. Miejsce to jest zlo-
kalizowane blisko trasy S8, która za 
chwilę, po oddaniu remontowanego 
Węzła Wołomin (do S8) zamknie 
nam temat bezpieczeństwa. Liczę 
na sprawne wykonanie projektu i jak 
najszybsze przystąpienie do budowy 
nowej komendy. 
– A na jakim etapie jest dziś reali-
zacja tego zamysłu?
– Ja przekazałem nieruchomość 
pod budowę w 2020 roku. To teren 

ponad 10 000 m2. Z tego co wiem, 
na ostatniej Sesji Rady Miejskiej 
w Wołominie został zatwierdzony 
MPZP i przeznaczenie tej działki 
na cel, o którym rozmawiamy stało 
się możliwe, bowiem wcześniej na 
części tego terenu w planie miej-
scowym była zapisana działalność 
inna niż ta, która umożliwia budowę 
komendy. Ponieważ to już się doko-
nało to teraz tylko została kwestia aktu 
notarialnego i podpisania stosownych 

dokumentów i komendant będzie 
mógł już planować i rozpoczynać 
inwestycje.
– Skoro już wspomniał Pan o 
dzikach... Kilka tygodni temu 
zorganizował Pan samorządowe 
spotkanie poświęcone „inwazji” 
dzików na terenie powiatu woło-
mińskiego. Co z tego spotkania 
wynika? Czy udało się Państwu 
ustalić jakiś kierunek działań, 
mający na celu zapanowanie nad 
tą sytuacją?
– W tym przypadku moją rolą było 
zebranie w jednym miejscu włodarzy 
miast i gmin, na terenie których ten 
problem jest najbardziej nasilony i 
dokuczliwy dla mieszkańców. Ubo-
lewam, że na tym spotkaniu nie 
było Burmistrz Wołomina, a jedynie 
Pani sekretarz. Natomiast byli inni 
włodarze z Marek, z Kobyłki. W tym 

miejscu mogę powiedzieć tyle, że po 
każdej ze stron była debata, co zrobić, 
żeby ograniczyć populację dzików na 
naszym terenie. Ze swojej strony na 
spotkanie zaprosiłem koła łowieckie. 
Były służby, które są na co dzień 
odpowiedzialne za bezpieczeństwo.
– W dyskusjach podają różne 
powody  dotyczące powiększają-
cej się szybko populacji dzików. 

Jakie wnioski powstały w czasie 
Waszego spotkania?
– To nie jest tak, ze dziki pojawiły 
się raptem i znikąd. Żniwa, które są 
już za nami, powodują również, że 
zwierzyna przechodzi z pól na tereny 
zabudowane. Dokarmianie, czy też 
niewłaściwa gospodarka odpadami 
na niezabezpieczonych terenach 
również ma wpływ na obecność dzi-
kiej zwierzyny. Zachęcałem Gminę 
Wołomin do doposażenia miesz-

kańców w pojemniki na bioodpady, 
aby nie były one gdzieś w workach 
i porozrzucane w przestrzeni pu-
blicznej, co stanowi łakomy kąsek 
dla m.in. dzików.
Kolejny temat to zwałka w Wołomi-
nie na sąsiedztwo której mieszkańcy 
bardzo narzekają. Powoduje ona 
niemiły zapach w zamieszkałych 
terenach, a dla dzików jest tam 
pożywienie, które je przyciąga. Jak 
widzimy tych czynników wpływają-
cych na przyrost populacji jest kilka. 
Nie pozwolę jednak, aby mieszkańcy 
czuli się zagrożeni. Zaprosiłem też 
osoby, które mogą w tym zakresie 
pomóc. Dobra informacja jest taka, 
ze nie jest prawdą iż odstrzał reduk-
cyjny dzików nie jest wykonywany 
jak czasem niektórzy sugerują. Z 
decyzji, które podpisałem, na wnio-
ski burmistrzów, większość jest już 

wykonana. Dziękuję Kołu Artemida, 
które włączyło się bardzo aktywnie 
i ci panowie prowadzą działania, 
aby zapanować nad sytuacją. Jest to 
jednak tylko jedno koło i być może 
dlatego trwa to trochę dłużej.
– Mamy w terenie więcej kół my-
śliwskich?
– Jest ich więcej ale nie wszystkie 
koła chcą się podjąć takich działań. 

Przypomnę tylko, że w terenach 
zamieszkałych nie można wyko-
nywać odstrzałów redukcyjnych. 
Ogromna rola jest tu również  
po stronie burmistrzów, by znie-
chęcać zwierzynę do przebywania 
w mieście. 

Więcej na ten i inne tematy  
– zapraszamy na www.zyciepw.pl 

program Gość Życia  
Teresa Urbanowska zaprasza.
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O budowie nowej Komendy Powiatowej Policji w Wołominie a także 
o innych tematach ważnych  z punktu bezpieczeństwa mieszkańców 
w tym również o profilaktyce związanej z ograniczaniem populacji 
dzików na terenie powiatu wołomińskiego ze starostą wołomińskim 
Adamem Lubiakiem, rozmawia Teresa Urbanowska

– (...) na ostatniej Sesji Rady Miejskiej w Wołominie został 
zatwierdzony MPZP i przeznaczenie tej działki  
na cel,(budowa KPP w Wołominie), o którym  

rozmawiamy stało się możliwe, bowiem wcześniej 
na części tego terenu w planie miejscowym 
była zapisana działalność inna niż ta, która 

umożliwia budowę komendy. Ponieważ to już 
się dokonało to teraz tylko została kwestia 
aktu notarialnego i podpisania stosownych 
dokumentów i komendant będzie mógł już 

planować i rozpoczynać inwestycje
– mówi Adam Lubiak, starosta wołomiński

18 października wojewoda mazowiecki wydał rozporządzenie w sprawie zwalczania wścieklizny 
zwierząt m.in. na terenie naszego powiatu.  Zmiany dotyczą pozwolenia na przeprowadzanie odłowu 
dzików w celu ich uśmiercenia w miejscu odłowu - poinformował wojewoda.

Jest pozwolenie na odstrzał dzików
W połowie września podczas 

spotkania Związku Samorządów 
Polskich z udziałem przedstawi-
cieli Rządu oraz Wojewody Mazo-
wieckiego starosta Adam Lubiak 
poruszył temat dotyczący ASF-u i 
związanego z tym szybkiego wzro-
stu populacji dzików, szczególnie 
w obszarach zabudowanych na 
terenie powiatu wołomińskiego.

- Pan Wojewoda ze zrozumie-
niem wysłuchał przytoczonych 
argumentów i obiecał podjąć dzia-
łania we współpracy z samorzą-
dowcami – informował starosta 
wołomiński, po zakończonym 
spotkaniu.

Działania starosty Adama Lu-
biaka przyniosły oczekiwane przez 
mieszkańców naszego powiatu 
skutki. 

- Dzięki dobrej współpracy oraz 
merytorycznym spotkaniom, jakie 
odbyłem w ostatnich tygodniach w 
dniu 18 października br. Wojewoda 
Mazowiecki wydał rozporządze-

nie umożliwiające Powiatowemu 
Lekarzowi Weterynarii, m.in, wy-
danie decyzji na odstrzał sanitarny 
dzików, który będzie realizowany ze 

środków Wojewody Mazowieckiego 
– informuje Adam Lubiak starosta 
wołomiński. 

Pozwolenie na odstrzał dzików 
zostało wydane w związku ze zwięk-

szającą się populacją dzików oraz 
odnotowaniem przypadków wście-
klizny. Ponadto nadal obowiązuje 
decyzja Starosty Wołomińskiego na 

odstrzał redukcyjny dzików, która 
jest niezależna od decyzji o odstrza-
le sanitarnym wydawanej przez 
Powiatowego Lekarza Weterynarii.  
- W związku z powyższym wysto-

sowałem pismo do Powiatowego 
Lekarza Weterynarii z prośbą o jak 
najszybsze wypełnienie zapisów 
ww. Rozporządzenia. Jestem w 

stałym kontakcie z Kołami Łowiec-
kimi, które robią wszystko w celu 
poprawy bezpieczeństwa na terenie 
naszego powiatu – podkreśla staro-
sta naszego powiatu.

- Dzięki dobrej współpracy i 
merytorycznym spotkaniom, 
jakie odbyłem w ostatnich 
tygodniach, w dniu 18 paź-
dziernika br. Wojewoda Mazo-
wiecki wydał rozporządzenie 
umożliwiające Powiatowemu 
Lekarzowi Weterynarii, m.in, 
wydanie decyzji na odstrzał 
sanitarny dzików, który będzie 
realizowany ze środków Woje-
wody Mazowieckiego – infor-
muje starosta Adam Lubiak.
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Burmistrz Tłuszcza Paweł Bed-
narczyk zdecydował się włączyć w 
tę akcję. Urząd uruchomił wstępne 
zapisy. Wnioski w wersji papierowej 
będzie można składać po wejściu w 
życie ustawy. Obecnie można zgła-
szać się telefonicznie (29 757-30-16) 
podając imię i nazwisko, adres, numer 
telefonu, rodzaj węgla (orzech, miał, 
ekogroszek) oraz potrzebną ilość – 
maksymalnie 3 tony.

Sylwester Niźnik,  
wójt gminy Poświętne:

– Biorąc pod uwagę liczbę miesz-
kańców gminy Poświętne, którzy 
złożyli wnioski o dodatek węglowy, 
szacujemy zapotrzebowanie na tańszy 
węgiel na około 3 000 ton w całym 
sezonie zimowym. Obecnie nie po-
siadamy zasobów pozwalających 
na prowadzenie dystrybucji na taką 
skalę. Pomimo braku odpowiedniej 
infrastruktury, środków transportu  i  
pracowników, rozważamy możliwość 
zaangażowania się gminy w system 
dystrybucji węgla importowanego 
przez spółki PGE Paliwa i Węglokoks.

Czekamy na niezbędne do pod-
jęcia konkretnych działań regulacje 
prawne. Z art. 3 ust 12 projektu 
ustawy „o zakupie preferencyjnym 
paliwa stałego przez gospodarstwa 
domowe” wynika, że po wejściu w 
życie ustawy, minister właściwy do 
spraw aktywów państwowych określi 
w drodze rozporządzenia, wykaz pod-
miotów wprowadzających (węgiel) do 
obrotu tzn. podmiotów sprzedających 
gminom węgiel przeznaczony dla 
gospodarstw domowych. Póki co nie 
mamy wykazu podmiotów, z którymi 
moglibyśmy zawrzeć umowę. Nie 
mamy wiedzy na temat  ilości i loka-
lizacji tzw. zsypisk, a co za tym idzie 
wiedzy na temat kosztów transportu, 
dostępnego sortymentu czy parame-
trów użytkowych paliwa.

Mamy świadomość , że zgodnie z 
art. 33 ust. 1. projektu ustawy, w termi-
nie 3. dni roboczych od dnia wejścia 
w życie ustawy, gmina zainteresowana 
dokonaniem zakupu paliwa stałego 
z przeznaczeniem dla gospodarstw 
domowych, powinna ogłosić swój 
zamiar w Biuletynie Informacji Pu-
blicznej. W związku z tym staramy się 
pozyskać możliwie dużo informacji 
niezbędnych do podjęcia stosownej 
decyzji.  Uczestniczyliśmy w spotka-
niach dotyczących  dystrybucji węgla 
m.in. z Premierem Mateuszem Mo-
rawieckim i Minister Anną Moskwą, 
z Wojewodą Mazowieckim Konstan-
tym Radziwiłłem i Ministrem Karo-
lem Rabendą. Jesteśmy w kontakcie 
z podmiotami komercyjnie zajmu-
jącymi się  handlem i dystrybucją 
węgla. Wykonaliśmy analizy dotyczące 
możliwości i kosztów przygotowania 
gminnej infrastruktury i organizacji 
dystrybucji węgla. Jak dotąd Rada 
Gminy Poświętne nie podjęła uchwały 
dotyczącej trybu i sposobu rozpatry-
wania wniosków o zakup, kryteriów 
dotyczących pierwszeństwa czy spo-
sobu rozliczeń między gminą a osobą 
dokonującą zakupu preferencyjnego.

Mikołaj Szczepanowski,  
radny Miasta Marki:

– Nietypowe problemy wymagają 
nietypowych rozwiązań. Niedawno 
samorządy organizowały masowe 

szczepienia, a teraz będą odpowiadać 
za handel węglem. Oczywiście, jak 
wszystko w tym kraju i to zostało spro-
wadzone do polityki i wojny partyjnej. 
Burmistrzowie, którzy nie chcą pod-
jąć się tego zadania przypisywani są do 
totalnej opozycji, Ci którzy ochoczo 
organizują składy węgla określani 
są jako prorządowi. A przyczyny są 
często czysto pragmatyczne. Według 
deklaracji władz miasta w Markach 
prawdopodobnie nie powstanie taki 

skład, chociaż jeszcze niedawno od-
bywał się tu krajowy konwent Prawa 
i Sprawiedliwości. Po prostu brakuje 
infrastruktury – utwardzonego i ogro-
dzonego placu, wagi przemysłowej, 
ciężarówek etc. Część samorządów 
ma już odpowiednie zaplecze, ponie-
waż prowadzi, np. własne ciepłownie i 
tam łatwiej jest o organizację takiego 
przedsięwzięcia.

Osobnym wątkiem jest to z czym 
kojarzy się zarządzanie deficytowym 
towarem przez rząd. Już dziś mówi-
my o limitach energii czy  państwowej 
dystrybucji i cenie regulowanej na 
węgiel. Kiedyś takimi dobrami było 
mięso czy papierosy. Nie lubię dużej 
ingerencji państwa w gospodarkę, 
historia pokazuje, że zawsze ma 
to opłakane konsekwencje. Dziś 
aktywność rządu może wzbudzać u 

części obywateli entuzjazm, ale każda 
władza ma tendencje do zagarniania 
coraz to nowych obszarów naszego 
życia. Pewnego dnia może zabrać tak 
dużo, że  już niewiele będziemy mieć 
do powiedzenia.

Rafał Mathiak,  
wójt gminy Klembów.

– Gmina Klembów przystąpi do 
sprzedaży węgla po preferencyjnych 

cenach. Przy czym na pewno bę-
dziemy robić to przy współpracy z 
lokalnymi przedsiębiorcami z Klem-
bowa. Niebawem podamy szczegóły. 
Nie jest to zadanie własne gminy, ale 
oczywiście jeśli jest taka konieczność 
to jako gmina pomożemy w zapew-
nieniu węgla naszym mieszkańcom.

Krzysztof Chaciński,  
burmistrz Radzymina.

– Otrzymując coraz więcej pytań 
dotyczących tego czy gmina Radzy-
min będzie zajmowała się sprzedażą 
węgla, w dniu wczorajszym (tj. 19 
października) zaprosiłem na spotka-
nie wszystkie działające na terenie 
gminy składy węgla aby porozmawiać 
o tym co może czekać gminy i przed-
siębiorców.

Na dzień dzisiejszy wciąż mamy 
więcej pytań niż odpowiedzi. Nie 
ma przyjętych przepisów (dopiero 
został wniesiony projekt ustawy) 
więc przygotowuję się do tego obo-
wiązku bazując na zapowiedziach 
medialnych, chociaż nie jestem 
przekonany że właśnie tak powinno 
to wyglądać.

Niestety na ten moment nie 
wiem: ile będzie węgla, jakiej bę-
dzie jakości, skąd trzeba go będzie 

przywieźć (a więc nie mogę policzyć 
kosztów transportu).

Jeśli zasady będą czytelne, a 
węgiel dostępny gmina Radzymin 
weźmie udział w programie który 
pozwoli mieszkańcom na zakup 
tańszego węgla. Przy realizacji tego 
zadania będę chciał współpraco-
wać z istniejącymi i gotowymi do 
współpracy składami węgla tak aby 
wykorzystać gotowe place składowe, 
odpowiedni sprzęt i przygotowa-
nych do tego zadania ludzi.

Chociaż przepisów jeszcze nie 
ma i nie wiadomo jaki będzie ich 
ostateczny kształt w najbliższych 
dniach rozpoczniemy sondowanie 
jakie jest zainteresowanie węglem. 
Spodziewam się, że przepisy mogą 
wejść w życie za ok. 2 tygodnie.

Rafał Orych

W czwartek, 20 października Sejm przegłosował projekt tzw. ustawy wę-
glowej. Wynika z niego, że gminy, spółki i związki gminne, będą mogły 
kupować węgiel od importerów po 1,5 tys. zł za tonę. Mieszkaniec będzie 
mógł go kupić od gminy za nie więcej  niż 2 tys. zł za tonę. Aktualnie 
trwają prace Senatu nad przepisami. Według ustawy na gospodarstwo 
domowe przypadnie maksymalnie 3 tony – 1,5 t do końca 2022 r. i 1,5 t 
w 2023 r. Czy pośpiech jest dobrym doradcą? Jaką wartość będzie miał 
węgiel sprowadzony do Polski m.in. z Indonezji? Jak oceniają ten pomysł 
samorządowcy z gmin powiatu wołomińskiego?

Świeczki
Edward M. Urbanowski

Po ataku Ukraińców na Most Krymski, Rosja w odwecie uderzyła z niespo-
tykaną siłą na wszystkie obiekty tzw. infrastruktury krytycznej na terenie całej 
Ukrainy. Dziś ten kraj praktycznie jest pozbawiony energii elektrycznej, gazu, 
paliw i węgla. Póki ciepło, wystarczą świece w domu i ognisko na podwórku 
dla ugotowania strawy. A zima tuż za rogiem! Dla milionów Ukraińców jedyną 
opcją będzie więc ucieczka na Zachód w poszukiwaniu „ciepłego kąta”. Czy 
Polska podoła temu wyzwaniu? Zapewne! Ale to małe pocieszenie dla tego 
narodu. Przecież nie oni wywołali tę wojnę, więc dlaczego mają znosić tak 
ogromne cierpienia? Czyżby świat tego nie widział? Owszem, widzi. Wysyła 
tony świeczek, tysiące piecyków i … setki ton uzbrojenia, byleby ta wojna wciąż 
trwała. I tu dochodzimy do istoty tego konfliktu. Dla Zachodu jest to wojna w 
imię globalnych interesów. Los Ukraińskiego narodu jest im obojętny! Chodzi 
o coś więcej, o dominację polityczną, gospodarczą i technologiczną nie tylko 
nad Rosją ale i … Chinami. O zawarciu pokoju nie ma tu więc mowy!

Nie jest to tylko moje zdanie. Podobnie widzi to coraz więcej obserwatorów 
politycznych. Kilka dni temu Andrzej Kohut – amerykanista, pisarz, specjalista 
ds. nowych mediów w Ośrodku Studiów Wschodnich podzielił się swoimi 
przemyśleniami. W dużym stopniu je podzielam. Oto kilka tez:

- Rok po porażce, jaką było wyjście z Afganistanu, USA znów pokazują 
swoją potęgę. Robią w Ukrainie wszystko, by na lata osłabić Rosję tak, aby nie 
mogła stworzyć zagrożenia w innej części świata w razie ewentualnego kon-
fliktu amerykańsko-chińskiego. Jakkolwiek ewakuacja wojsk amerykańskich 
z Afganistanu była zła, to sama decyzja o wyjściu była elementem strategii, w 
ramach której USA wspiera dziś Ukrainę. Od kilku lat bowiem wśród ame-
rykańskich elit dojrzewała myśl, że największym, globalnym rywalem USA są 
Chiny. W latach 70. XX w. prezydent USA Richard Nixon nawiązał współpracę 
z komunistycznymi Chinami przeciwko ZSRR. Niektórzy uważali, że dziś 
sytuację można odwrócić: współpracować z Rosją przeciwko Chinom. To 
okazało się niemożliwe. I dlatego w szerokim planie powstrzymywania Chin 
lub zmiany przez nie ładu światowego dzisiaj Rosja jest dla USA rywalem. 
Takim, którego należy powstrzymywać.

- Rosja jest zbyt dużym i zbyt istotnym państwem na arenie międzyna-
rodowej, by ją zrównywać z państwami, które takie wojny zastępcze toczyły. 
Ale konflikt w Ukrainie - którą Amerykanie mocno wspierają - ma dla nich 
silny kontekst chiński. Po pierwsze: amerykańska odpowiedź wobec agresji 
na Ukrainę, czyli wsparcie militarne Kijowa, sankcje gospodarcze na Rosję i 
próby izolacji międzynarodowej Kremla to sygnał dla Chin: „Patrzcie, to samo 
może stać się z wami, gdybyście próbowali rewidować ład międzynarodowy. 
Poczynając od Tajwanu”. A poziom kolejny to uświadomienie sobie przez ad-
ministrację prezydenta Joe Bidena, że Rosji nie da się utrzymać jako stabilnego 
partnera - tak samo, jak nie da się zwrócić jej przeciwko Chinom. Współpraca 
rosyjsko-chińska ma bowiem wspólny cel, którym jest ograniczenie roli USA 
jako hegemona światowego. I dlatego dziś osłabienie Rosji to budowanie lep-
szej pozycji USA na przyszłość - w razie ewentualnej konfrontacji z Chinami. 
Rosja powinna być na tyle słaba, by nie móc stworzyć zagrożenia w innej części 
świata w tym samym momencie.

W imię tego, dajemy dziś świeczki Ukraińcom!

Dziś nie znajduję na polskiej 
scenie, zarówno tej ogólnokra-
jowej jak i tej lokalnej, takiej 
siły politycznej, której jestem w 
stanie w pełni zaufać. W zasadzie 
wszystkie mi znane ugrupowania 
w mniejszym bądź większym za-
kresie zawiodły pokładane w nich 
nadzieje. Jednak w każdej z tych 
(sił) grup są osoby, które cenię za 
„to czy tamto”.

Niektórych cenię za ogromną 
wiedzę, merytoryczną a nawet 
historyczną, innych za całokształt 
działalności bądź za postawę 
w jakiejś konkretnej sprawie, 
jeszcze innych za  umiejętność 
współpracy czy liczne objawy 
empatii. Indywidualnie wielu z 
nas „jest w porządku”. Dlaczego 
więc nie potrafimy zakończyć 
bratobójczej, plemiennej wojen-
ki? I właśnie to wzajemne, często 
bezpardonowe, unicestwianie, ro-
dzi u mnie wspomniany, tytułowy 
„dyskomfort”.

Bez wyjątków, każda ze stron 
sceny politycznej podtrzymuje 
płomień i dolewa przysłowiowej 
oliwy do ognia zapewniając przy 
tym, że to właśnie po „jej” stronie 
leży jedynie słuszna racja.

Oglądam więc, czytam i słu-
cham informacji z różnych śro-
dowisk i stacji. Sama również, 
w miarę regularnie, coś tam 
publikuję, poddając moje własne 
opinie ocenie innych, z nieusta-
jącą od lat nadzieją, że przyjdzie 
w końcu taki czas, gdy będziemy 
chcieli, mogli i potrafili ze sobą 
rozmawiać bez złości i nienawiści. 

Niestety ta nadzieja jest, 
niemal z każdym dniem, coraz 
bardziej płonna. Topnieje jak 
lodowiec na Antarktydzie pod 
wpływem publicznych wypowie-

dzi, prowokowanych akcji i wycią-
ganych z rękawa haków tworząc 
atmosferę coraz bardziej gęstą i 
nieprzyjemną. Dyskomfort więc 
pęcznieje…

Podsycają go newsy mówią-
ce o tym kto i z kim ma zakaz 
rozmawiania, pokazywania się, 
udzielania wywiadów i wcale nie 
dotyczy to wielkiej polityki. Dzieje 
się tu i teraz na naszym lokalnym 
podwórku.

Za nami 6 cieplejszych miesię-
cy w roku. Zaczął się dla wielu z 
nas czas przygotowania do zimy, 
bo to wiadomo – podwyżki, pro-
blemy ze zdobyciem opału, dzieci 
do szkoły poszły/

Za mną osobiście blisko pół 
roku różnego rodzaju plenero-
wych spotkań artystycznych w 
których od lat uczestniczą osoby 
o różnych poglądach i przekona-
niach, które łączy chęć wspólnej 
artystycznej przygody. Chcąc 
zachować wzajemny szacunek 
w tym roku tworzyliśmy „listę 
zakazanych tematów w czasie 
wspólnych spotkań”. W dużej 
mierze udało się nikogo zbytnio 
nie urazić, nie wykluczyć z kręgu. 
Pokazało jednak, że spotykając 
się w większej grupie nadal nie 
potrafimy merytorycznie wieść 
dyskusji, gdy różnią nas poglądy.

Ale… to daje lekką nadzieję, 
że współpraca i wspólne działanie 
jest możliwe, gdy na czyms nam 
bardzo zależy.

Chciałabym doczekać takiego 
„politycznego zjednoczenia w 
słusznej sprawie”/

Póki co jednak, ani pandemia, 
ani wojna w Ukrainie nie okazały 
się być wystarczająco silnymi 
bodźcami dla samorządowo-po-
litycznych swarów.  

20 października 2022 r., przed Pałacem Zamoyskich w Warszawie, odbyła się uroczystość wręczenia, przez Wice-
marszałka Województwa Mazowieckiego Wiesława Raboszczuka, certyfikatów ,,Cenny Zabytek Mazowsza”. Wśród 
uhonorowanych znalazł się również obiekt z gminy Klembów - Pałac Łuszczewskich w Woli Rasztowskiej. 

Pałac w Woli Rasztowskiej otrzymał 
certyfikat ,,Cenny Zabytek Mazowsza”

Pałac w Woli Rasztowskiej w  
2019 roku przeszedł moderniza-
cję, która polegała na renowacji i 
adaptacji obiektu zabytkowego.

W szczególności było to od-
nowienie nieużywanych obecnie 
piwnic pałacowych oraz ich 
adaptacja do udostępnienia na 
cele kulturalne i edukacyjne, 
rewitalizacja pozostałości parku 
przypałacowego oraz doprowa-
dzenie go do stanu użyteczności 
dla odwiedzających oraz dosto-
sowanie odnawianych obszarów 
obiektu do potrzeb osób niepeł-
nosprawnych.

Kolejnym etapem prac ma-
jących na celu zachować jego 
unikatowość, był remont kon-
serwatorski (przeprowadzony w 

2022 r.) polegający na poprawie 
stanu technicznego drewnianych 
schodów i parkietów oraz przy-
wrócenie im walorów dekoracyj-

nych. Ważnym celem podczas 
przeprowadzonego remontu była 
poprawa bezpieczeństwa użyt-
kowników Pałacu, czyli uczniów 

i nauczycieli Szkoły Podstawowej 
im. Jana III Sobieskiego w Woli 
Rasztowskiej.

Źródło: UG Klembów

W 2019 roku pałac  przeszedł modernizację, która polegała na renowacji i adaptacji obiektu zabytkowego

Dyskomfort
Teresa Urbanowska

– Otrzymując coraz więcej 
pytań dotyczących tego czy 
gmina Radzymin będzie zaj-
mowała się sprzedażą węgla, 
19 października zaprosiłem 
na spotkanie działające na te-
renie gminy składy węgla aby 
porozmawiać o tym co może 
czekać gminy i przedsiębior-
ców - wyjaśnia Krzysztod Cha-
ciński, burmistrz Radzymina

– Przystąpimy do sprzedaży 
węgla po preferencyjnych ce-
nach. (...) będziemy to robić 
przy współpracy z lokalnymi 
przedsiębiorcami. Nieba-
wem podamy szczegóły. (...) 
jeśli jest taka konieczność 
pomożemy w zapewnieniu 
węgla naszym mieszkańcom 
– deklaruje Rafał Mathiak, 
wójt Klembowa

– (...) nie posiadamy 
zasobów pozwalających na 
prowadzenie dystrybucji na 
taką skalę. Pomimo braku 

odpowiedniej infrastruktury, 
środków transportu  i  pra-

cowników, rozważamy moż-
liwość zaangażowania się 

gminy w system dystrybucji 
węgla  – zapewnia Sylwester 

Niźnik, wójt Poświętnego

Ustawa węglowa  
– dużo pytań  
i wątpliwości  
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- Jednym z filarów 
działań podejmowanych 
przez wołomiński ratusz 
jest opracowanie proce-
dur na wypadek ewen-
tualnej sprzedaży węgla 
przez samorządy, o której 
od kilku tygodni mówi się 
w mediach. 

Gmina Wołomin funk-
cjonuje na podstawie 
przepisów prawa, a nie 
konferencji prasowych 
dlatego o konkretach roz-
wiązaniach, jeśli będą 
możliwe, poinformujemy 
Państwa w momencie 

wejścia w życie ustawy o 
preferencyjnym zakupie 
węgla.

Dziś mogę Państwa 
zapewnić, że sprawdza-
my, w sposób racjonalny  
i rzeczowy, wszystkie 
możliwości udziału gmi-
ny w zakupie i dystrybucji 
węgla na terenie gminy. 

Jesteśmy już po pierw-
szych spotkaniach z pod-

miotami zajmującymi się 
obrotem węgla. Na przy-
szły tydzień zaplanowa-
liśmy kolejne. Przedsię-
biorcy wyrażają podobne 
do nas obawy: skąd bę-
dziemy odbierać węgiel? 
jakiej on będzie jakości? 
czy węgla wystarczy dla 
wszystkich chętnych?

Przed wejściem usta-
wy w życie zakończymy 
rozmowy z działającymi 
na terenie gminy przed-
siębiorcami i wstępnie 

oszacujemy zapotrzebo-
wanie mieszkańców na 
węgiel. Będziemy przygo-
towani na to, by w racjo-
nalny i rzeczowy sposób 
odpowiedzieć na propo-
zycję rządu – poinformo-
wała za pośrednictwem 
mediów społecznościo-
wych Elżbieta Radwan 
burmistrz Wołomina

Źródło: UM Wołomin

Urzędnicy - członkowie zespołu ds. polityki 
energetycznej Gminy Wołomin, intensywnie  
pracują nad wszelkimi działaniami związanymi  
z wdrożeniem oszczędności w gminie i zapew-
nieniem bezpieczeństwa energetycznego. 

Bezpieczeństwo  
energetyczne  
gminy Wołomin

czy w
ęgla w

ystarczy?

– Dziś mogę Państwa  
zapewnić, że sprawdzamy,  
w sposób racjonalny  
i rzeczowy, wszystkie  
możliwości udziału gminy  
w zakupie i dystrybucji 
węgla na terenie  
gminy Wołomin   
- informuje burmistrz  
Elżbieta Radwan.

Modernizacją objęta jest 
ul. Wiejska, na odcinku od alei 
Piłsudskiego do ul. Drewnic-
kiej oraz fragment uli. Drew-
nickiej (do Mareckiej) – w 
sumie  powstanie blisko 700 
metrów nowej infrastruktury 
drogowej. Jezdnia wykonana 
zgodnie z projektem budow-

lanym  bę-
dzie miała 
5 , 5  m 
szeroko-
ści. Po obu 
jej stronach 
pojawią się 
chodniki. Prze-
widziano trzy progi 
zwalniające, które zastąpią 
dotychczasowe spowal-
niacze. Ulica zyska nowe 
oświetlenie drogowe  w tech-
nologii LED. Obie ulice 
są już podłączone do sieci 
wodociągowej i kanalizacji 
sanitarnej oraz gazociągowej. 
Brakuje jeszcze odwodnie-

nia, które przy tej inwestycji 
wybudujemy. Modernizacja 
ul.Wiejskiej to koszt 4,5 mln 
zł, w całości pokryty z budże-
tu miasta.

Planowana przez Mazo-
wiecki Zarząd Dróg Woje-
wódzkich rozbudowa drogi 
nr 631 spowoduje zmiany 
w organizacji ruchu w tej 
okolicy miasta. Mimo wielu 

działań interwencyjnych 
podejmowanych przez 

samorząd Zielonki 
(m.in. pisemnych 

wniosków, 
spotkań) 
ulica Wiej-

ska pozosta-
nie bez wylotu 

w drogę  Woje-
wódzką nr 631. Zaletą 

tego rozwiązania, zaprojek-
towanego przez inwestora 
(MZDW) jest uspokojenie 
ruchu w okolicy Wiejskiej.

Zgodnie z podpisaną 
umową prace remontowe 
ulicy Wiejskiej powinny za-
kończyć się wraz z końcem 
przyszłorocznych wakacji.

Planowana przez 
MZDW rozbudowa 

drogi nr 631 spowodu-
je zmiany w organizacji 
ruchu w tej okolicy mia-

sta. (...) ulica Wiejska 
pozostanie bez 
wylotu w drogę  

Wojewódzką  
nr 631.  

Burmistrz Kamil Michał Iwandowski wraz  
ze skarbnik Moniką Sopińską podpisali umowę 
z wykonawcą, otwierającą przebudowę  
kolejnej drogi w Zielonce północnej.  
Dotychczasowy wygląd ulicy Wiejskiej  
już w przyszłym roku przejdzie do historii.

Modernizacja 
ulicy Wiejskiej

kolejna przebudow
a w

 Zielonce

- Inwestycje w Ząbkach cały 
czas trwają
- Tak, staramy się nie zwalniać tem-
pa. W bieżącym roku realizujemy 
aż trzy inwestycje kubaturowe. Są 
to budynek komunalny realizowany 
w 100% ze środków zewnętrznych 
oraz dwie hale sportowe przy naj-
starszych szkołach, czyli ząbkow-
skiej „Jedynce” i „Dwójce” . Na obie 
hale pozyskaliśmy dofinansowanie, 
staramy się o kolejne środki, zło-
żyliśmy wnioski do Ministerstwa 
Sportu i Turystyki. Czeka nas jesz-
cze przetarg na przedszkole dla 300 
przedszkolaków przy ul. Batorego, 
na które też uzyskaliśmy dofinanso-
wanie w wysokości 18 mln z Fundu-
szu Inwestycji Strategicznych. 
- Mieszkania komunalne to w 
wielu gminach duży problem, 
mieszkań komunalnych wszędzie 
brakuje. 
- W powstającym budynku komu-
nalnym znajdują się mieszkania dla 
20 rodzin. Jednak nasze plany są 
zakrojone na większą skalę. Chce-
my, aby po zakończeniu budowy 
czyli jeszcze w tym roku, lokatorzy, 
którzy zajmują mieszkania ko-
munalne a chcą poprawić swoje 
warunki, mogli składać wnioski o 
zamianę. Natomiast w to miejsce 
będą kwaterowani lokatorzy, któ-
rzy mieszkają obecnie w mocno 
wyeksploatowanych budynkach 
komunalnych przy ul. Piłsudskiego. 
Właśnie na ul. Piłsudskiego chcemy 
wybudować kolejny blok komunal-
ny na który mam nadzieję pozy-
skamy dofinansowanie zewnętrze 
na poziomie 80%. To z jednej 
strony poprawi warunki bytowe, a 
z drugiej uatrakcyjni wygląd tego 
rejonu naszego miasta.
- Jak szacuje Pani zapotrzebo-
wanie na lokale komunalne w 
Ząbkach?
- Na liście jest aktualnie ponad 
100 osób, wśród nich są też takie, 
które czekają kilka lat, to zale-
ży od tego, na jak duże 
mieszkanie oczekują. 
W zasobach gmi-
ny najwięcej jest 
mieszkań małych, 
więc jeśli ktoś cze-
ka na mieszanie 
duże – dla ro-
dziny pięciooso-
bowej lub więk-
szej, to ten czas 
się wydłuża. 
- Ma pani w 
planach również budowę przed-
szkola dla 300 dzieci. Aż takie 
są potrzeby?
Tak, potrzeby w tym zakresie stale 
rosną. Wybudowaliśmy już przy 
ulicy Dzikiej kompleks oświato-
wy – szkołę podstawową dla 1000 
uczniów,  przedszkole dla 150 
przedszkolaków i nowoczesną halę 
sportową, ale nie zamierzamy na 
tym poprzestać. Kompleks przy ul. 
Dzikiej bardzo podoba się miesz-
kańcom, więc nowe przedszkole 
będzie miało podobną nowoczesną 
bryłę. 
- Kolejnym obszarem, w który in-
westują Ząbki jest infrastruktura 
drogowa i tereny rekreacyjne.

- Aktualnie jesteśmy na etapie roz-
strzygania przetargów lub budowy 
kolejnych dróg np. ul. Wyszyńskie-
go.  Za niebawem rozpoczniemy 
budowę ul. Skrajnej, mamy ogło-
szony przetarg na ul. Kołłątaja i 
ul. Jasną, czeka nas też ogłosze-
nie zamówienia publicznego na 
pięć następnych dróg gminnych.  
Wszystkie drogi budowane są z 
kanalizacją deszczową. Udało się 
nam pozyskać środki zewnętrzne 
– unijne na wspomnianą wcześniej 
kanalizację deszczową. Wartość 
projektu opiewa na kwotę ponad 43 
mln zł,  a  kwota  dofinansowania to 

37 mln zł. Mieliśmy w tym projek-
cie ponad 7 mln zł oszczędności, 
które możemy wykorzystać przy 
realizacji następnych inwestycji 
drogowych.  Na bieżąco wypłaca-
my odszkodowania za fragmenty 
działek przejęte pod budowę dróg.   
Oprócz infrastruktury drogowej  
realizujemy też projekt budo-
wy ścieżek rowerowych (Siedem 
Gmin), w ramach którego nieba-
wem zakończymy budowę bardzo 
długiego odcinka ścieżki w pasie  
ulic Nowoziemowita, Szwoleżerów, 
Saperów i Gajowej, gdzie ścieżka 
przejdzie w pas pieszo – jezd-
ny.  Nieprzerwanie, od wielu lat 
inwestujemy w zieleń, udało się 

nam rozszerzyć wartość projektu  
Zielona przestrzeń – rozwój i 
modernizacja terenów zieleni w 
Mieście Ząbki do 10 mln złotych. 
Wykonujemy więc nasadzenia, 
które stanowią 70% wartości, po-
zostałe środki są przeznaczone na 
elementy małej architektury.
- W wielu miejscach dochodzi do 
przecinania się dróg gminnych 
z drogami będącymi w gestii 
innych podmiotów. Do takich 
należy m.in. droga 631.
- To droga o dużym natężeniu 
ruchu.  Budowa wiaduktu umożli-
wiłaby spowodowałaby lepszą płyn-

ność ruchu na tym odcinku. Nam 
ten problem udało się częściowo  
rozwiązać poprzez budowę łącz-
nika (ul. Żbikowskiego) pomiędzy 
ulicami Szwoleżerów i Powstańców. 
Cały czas wnioskujemy do marszał-
ka województwa o wybudowanie 
wiaduktu, przed laty zostało nawet  
zrealizowane studium uwarunko-
wań, ale projekt nie został zrealizo-
wany. Obecnie jesteśmy na etapie 
przesyłania pism do marszałka o 
budowę wiaduktu nad drogą 631, 
złożyliśmy też wniosek do budżetu 
województwa mazowieckiego na 
2023 rok o umieszczenie w nim 

wspomnianej inwestycji.  Miasto 
może wesprzeć to zadanie poprzez 
wykonanie i sfinansowanie projektu 
wiaduktu, podobnie jak było to w 
przypadku drogi wojewódzkiej nr 
634 (ul. Ks. Skorupki) w Ząbkach.
- Rośnie ilość obowiązków, któ-
rymi obciążane są samorządy. 
Które z tych wyzwań uważa Pani 
za najtrudniejsze?
- To co jest naszą chlubą, ale 
też wyznawaniem to oświata, na 
którą przekierowujemy potężna 
środki, zwłaszcza na przedszkola, 
których pełne utrzymanie jest 
w gestii gminy. Przy czym warto 
pamiętać, że dotyczy to zarówno 
przedszkoli publicznych, które fi-

nansujemy w 100%, jak i placówek 
niepublicznych, które otrzymują 
od nas finansowanie na poziomie 
75%. Przy takiej liczbie dzieci, 
jaką mamy w Ząbkach to ogrom-
ny wydatek w budżecie. Do tego 
dochodzi konieczność budowy 
kolejnych obiektów edukacyjno – 
wychowawczych. Już w tej kadencji 
wybudowaliśmy ogromny kom-
pleks oświatowy przy ul. Dzikiej 
za kwotę 50 mln zł, budujemy, 
jak wspominałam na początku, 
dwie hale sportowe, a niebawem 
nowe przedszkole.  Szkoła przy ul. 
Dzikiej jest zapełniona i zastana-

wiamy się już nad zakupem działki 
i pozyskaniem środków na kolejną 
szkołę w naszym mieście.  
- Nie omijają też Ząbek inne 
problemy – napływ uchodź-
ców, ubożenie społeczeństwa, 
zapewnienie bezpieczeństwa 
energetycznego…
- Trudno jest oszacować liczbę 
uchodźców w Ząbkach z powodu 
stałej rotacji, w Ośrodku Pomocy 
Społecznej mamy zarejestrowa-
nych 4000 osób, ale z pewnością 
wielu nie dokonało rejestracji. W 
związku z tym zakładamy, że w 
Ząbkach jest ich więcej. Jest to też 

widoczne w wysokości dotacji, jakie 
dostajemy na fundusz pomocowy.   
W ząbkowskich szkołach i przed-
szkolach mamy ponad 500 dzieci 
z Ukrainy. 
- Jak wygląda w Ząbkach kwe-
stia zaopatrzenia w węgiel.
- Wnioski o dodatek węglowy zło-
żyło w Ząbkach około 600 osób i 
jeśli tylko zajdzie taka potrzeba bę-
dziemy się starali wspierać naszych 
mieszkańców. Dokonaliśmy już 
wszelkich formalności, aby nasza 
spółka gminna mogła prowadzić 
detaliczną sprzedaż węgla. Jeśli 
będzie taka potrzeba, to oczywiście 
będziemy dystrybuowali węgiel dla 
mieszkańców.

O ząbkowskich inwestycjach oraz wyzwaniach stojących przed samorządem 
z burmistrz Małgorzatą Zyśk rozmawia Teresa Urbanowska. 

– Jesteśmy na etapie rozstrzygania  
przetargów lub budowy kolejnych dróg  

np. ul. Wyszyńskiego. Za niebawem 
rozpoczniemy budowę ul. Skrajnej, mamy 

ogłoszony przetarg na ul. Kołłątaja i Jasną, 
czeka nas ogłoszenie zamówienia publicz-
nego na pięć następnych dróg gminnych. 
Wszystkie drogi budowane są z kanaliza-

cją deszczową (...) – mówi Małgorzata 
Zyśk, burmistrz Miasta Ząbki

Stawiamy na rozwój  
i zaspakajanie  
potrzeb mieszkańców

Aktualnie na terenie Powiatu Wołomińskiego powstaje pięć dużych inwestycji wspomagających 
ochronę zdrowia i pomoc społeczną.

Nowe inwestycje  
dla zdrowia w naszym w powiecie

 Są to m.in: rozbudowa Szpi-
tala Matki Bożej Nieustającej 
Pomocy w Wołominie (ul. Gdyń-
ska1/3), budowa Powiatowego 
Centrum Opiekuńczo-Mieszkal-
nego w Kobyłce (ul Poprzeczna 
18), Powiatowy Środowiskowy 
Dom Samopomocy w Kobyłce 
(ul. Poprzeczna 18a), Powiatowe 
Centrum Pomocy Rodzinie w 
Wołominie (ul. Wileńska 29) oraz 
budowa Hospicjum Opatrzności 
Bożej w Wołominie dla dzieci (ul. 
Piłsudskiego 44).

- 21 października na zapro-
szenie ks. dyr. Dariusza Czu-
pryńskiego miałem możliwość 
przekonać się na własne oczy jak 
postępują prace przy budowie ho-
spicjum dla dzieci w Wołominie. 
Hospicjum będzie miejscem, w 
którym chore dzieci będą miały 
możliwość bycia z rodziną przez 
cały czas. Rodzice spodziewający 
się narodzenia dziecka z wadami, 

które często prowadzą do śmierci, 
znajdą wsparcie medyczne, psy-
chologiczne i duchowe podczas 
ciąży, porodu i w czasie po nim. 
Będą tam także znajdowały się po-
radnie: pediatryczna, onkologicz-
na, leczenia bólu, rehabilitacyjna 
z usługami rehabilitacyjnymi oraz 

ośrodek dziennego pobytu – in-
formuje za pośrednictwem me-
diów społecznościowych, Adam 
Lubiak, starosta wołomiński.

Hospicjum w Wołominie działa 
już od ponad 26 lat. Ogromne 
doświadczenie ks. dyr. Dariu-
sza  i rosnące zainteresowanie tą 

placówką oraz  potrzeba opieki 
hospicyjnej dla dzieci zdecydowały 
o konieczności rozbudowy. 

- Chcemy pomagać dzieciom 
i ich bliskim zmierzyć się z ich 
losem, otoczyć ich fachową opieką 
medyczną, pielęgniarską, rehabili-
tacyjną, psychologiczną i duchową 
– przyznał w rozmowie ze starostą 
wołomińskim ks. Czupryński.

- Ze swojej strony zapewniłem 
ks. dyrektora o dalszym wsparciu 
Powiatu w budowie tego wielkiego 
dzieła. Choć dziś sami dźwigamy 
trud inwestycyjny to dzielimy 
się dobrem, które zawsze wraca 
ze zdwojoną siłą. Jednocześnie 
korzystając z okazji zachęcam 
wszystkich ludzi o wielkimi sercu 
i dobrej woli do włączenia się w 
budowę tego pięknego projektu 
poprzez wsparcie finansowe, które 
w tym trudnym czasie jest bardzo 
potrzebne – podkreśla starosta 
Adam Lubiak. 

Prace budowlane postępują w szybkim tempie.
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Zgłoś projekt do Budżetu 
Obywatelskiego Mazowsza 
od 21 listopada 2022 r. 
do 13 stycznia 2023 r.
bom.mazovia.pl



6

Biuro Reklamy tel. 22-787-77-83, e-mail: reklama@zyciepw.plwww.zyciepw.pl

27 października 2022powiat

OGŁOSZENIA DROBNE
Praca/Zatrudnię 

• Poszukujemy osób z orzecze-
niem o niepełnosprawności do pracy 
przy ochronie budowy w Radzymi-
nie. Doświadczenie niewymagane  
tel. 884 602 126.

Budownictwo 
Usługi

Docieplanie budynków, szybko, 
tanio, solidnie. tel. 502 053 214

Usługi - Różne

Nieruchomości 
Kupię

Kupię za gotówkę  
każdą nieruchomość  

z problemem prawnym, zadłużoną,  
udziały w nieruchomościach  

tel. 787 805 828

Nauka
Pomoc w pisaniu  

prac dyplomowych  
i zaliczeniowych  
tel. 506-141-563

Usługi - Różne

UW
AG

A! Ogłoszenie drobne 
do rubryki  

Szukam pracy
bezpłatne!

– Zanim przejdziemy do powodów 
Pani rezygnacji, proszę naszym 
Czytelnikom powiedzieć kilka 
słów o sobie. Od jak dawna jest 
Pani czynnym samorządowcem?
– Moja przygoda z samorządem 
rozpoczęła się w 2014 roku. We-
szłam wówczas po raz pierwszy 
w skład Rady Miasta Zielonka z 
ramienia Komitetu Wyborczego 
Mieszkańcy. Od tej pory, czyli już 
II kadencję jestem radną a do 
niedawna byłam przewodniczącą 
Rady Miasta Zielonka. W poprzed-
niej kadencji byłam więc niejako 
w opozycji do ówczesnego burmi-
strza pana Grzegorza Dudzika. 
Wówczas do rady miasta weszło z 
tego komitetu pięcioro radnych. 
Przypomnę, że nasza rada liczy 
15 członków. Mieliśmy swój Klub 
Radnych Mieszkańcy i działaliśmy 
na zasadach współpracy, często na 
zasadach kompromisów wypra-
cowanych w bardzo poważnych  
i merytorycznych dyskusjach.
 – W bieżącej kadencji Komitet 
Wyborczy Mieszkańcy (KWM) 
wygrał wybory na kadencję 2018-
2023. Wydawało się, że jesteście 
bardzo radosną i ze sobą zżytą 
grupą. Dziś mówimy o Pani rezy-
gnacji z funkcji Przewodniczącej 
rady. Co takiego się wydarzyło?
– Ta moja radość trwała przez 
chwilę a 2018 rok był dla nas, dla 
mnie osobiście, bardzo ważnym 
rokiem. Z KWM dostało się do rady 
12 osób. A lider naszej grupy został 
wybrany na burmistrza Zielonki. 
Przez blisko trzy lata udawało mi się 
wypracowywać pewne rozwiązania 
na zasadach dyskusji i kompromisu 
ale nie wszystko, moim zdaniem, 
przebiegało tak, jak powinno. Cały 
czas uważam, że rolą radnego jest 
reprezentowanie mieszkańców, 
ale nie tylko z okręgu, z którego 
został wybrany lecz mieszkańców z 
terenu całego miasta. Spojrzenie na 
problemy całego miasta powoduje, 
że mamy różne zdania na ten sam 
temat. Ale te zdania powinniśmy 
ucierać na drodze głęboko prze-
analizowanej wiedzy, na drodze 
kompromisu, dostarczonych do-
kumentów a przede wszystkim 
wzajemnego szacunku. A tego w 
ostatnim czasie w pracy zarówno 
Rady jak i Pana Burmistrza mi 
zabrakło.
– Czy wydarzyło się coś kon-
kretnego, co zaważyło 
na Pani decyzji o tym, 
że nie będzie Pani 
pełniła nadal tej 
funkcji?
– Zamieściłam na 
ten temat oświad-
czenie mówiące o 
tych powodach. 
W 10 punktach 
zawarłam pod-
stawowe tezy, 
które się przyczyniły do mojej de-
cyzji. Nie chciałam być dalej twarzą 
tego, co się dzieje w Zielonce ale nie 
mogę też powiedzieć, że wszystko 
to co dzieje się w Zielonce jest złe 
bo bym w tym momencie skłamała. 
Jest bowiem wiele obszarów, w któ-
rych dochodzimy na zasadzie kom-

promisów, do wspólnych wniosków 
i decyzji, sprawiających, że Zielonka 
się rozwija ale są też obszary, które 
są bardzo ważne dla życia miasta a 
jedynie słuszna decyzja jaka ma być 
podjęta to jest linia rozwoju wybrana 
przez Pana Burmistrza. A ja cały 
czas uważam, że to rada wytycza 
kierunki a burmistrz je realizuje.
– Ja coraz częściej odnoszę 
wrażenie, że w samorządach 
jest tendencja do ograniczania 
roli burmistrza. Po to, po trzech 
kadencjach, kiedy to rady wy-
bierały burmistrzów i wójtów, 
wprowadzono bezpośrednie 
wybory wójtów, burmistrzów i 
prezydentów, żeby dać im więk-
szą swobodę i pewność spra-
wowania funkcji. Dziś w tych 
samorządach, gdzie większość 
radnych jest po wyborach w opo-
zycji, widać dążenie do tego, że 
radni owszem chcą podejmować 

decyzję, ale odpowiedzialność 
– prawna i finansowa, jest tylko 
po stronie włodarza danej gminy. 
Może stąd te decyzje Waszego 
burmistrza są takie a nie inne – 
stara się utrzymać autonomię, 
mając za sobą większość w 
radzie?

– W mojej opinii w Zielonce nie ma 
takiej tendencji, że Rada Miasta 
chce ograniczyć Panu Burmi-
strzowi działanie w zakresie jego 
kompetencji. Tu ten problem jest 
trochę inny. Przykładowo – jeśli 
jest rozmowa na temat finansów 
miasta i radny – na przykład ja – 
zakwestionuje, czy zapyta się o dane 
rozwiązanie, jest to automatycznie 
odbierane jako atak. Mieliśmy 
ostatnio wspaniałą rzecz jaka się 
wydarzyła, a mianowicie Dni Zie-
lonki, gdzie przez kilka dni trwał 
niekończący się Festiwal wszystkie-
go co najlepsze, skierowanego do 
mieszkańców. Padło pytanie: - Czy 
w dobie nadchodzącego kryzysu, 
wtedy kiedy już samorządy zaci-
skają pas, kiedy zaczynamy myśleć 
o oszczędnościach, właściwe jest, 
akurat takie rozdysponowywanie 
środków, żeby w takiej formie orga-
nizować Dni Zielonki? Oczywiście, 

to wszystko jest dla ludzi a po czasie 
pandemii zatęskniliśmy za takimi 
wydarzeniami. Tu nie chodzi o to, 
żeby tego nie organizować tylko 
czasami chodzi o zasadność tych 
wydatków. W tej chwili stoimy przed 
problemem oszczędności, rozwią-
zania dylematów skąd wziąć środki 
na oświetlenie, na ogrzewanie szkół 
i przedszkoli a my wydatkujemy 
prawie pół miliona złotych na kil-
kudniową rozrywkę.
– Nie chcę tu stawać po żadnej 
ze stron, ale może wydarzyło 
się tak, że taniej było dla Mia-
sta zorganizować zaplanowa-

ne wcześniej wydarzenia niż 
rezygnować z zawartych wiele 
miesięcy wcześniej kontraktów?
– Nie wydaje mi się, żeby to tak 
było. Wszystko było kontraktowane 
na bieżąco. Dni Zielonki to był 
wymóg tego czasu i realizacja bez-
pośrednio „przed” więc nie było tu 

czegoś takiego, że umowy zostały 
podpisane na długo wcześniej, tym 
bardziej, że w czerwcu wprowa-
dzaliśmy zmiany budżetowe, żeby 
zabezpieczyć środki, które pan 
burmistrz miał, żeby zorganizować 
tak wspaniale Dni Zielonki. 
– Czy jest takie zdarzenie, które 
stało się przysłowiową kropką 
nad „i”, pomagającą podjąć 
decyzję o rezygnacji z funkcji 
przewodniczącej rady?
– Długo się zastanawiałam nad 
tym, czy rezygnacja będzie słusz-
nym krokiem. Ale takim punktem 
„zero” stało się bezprecedensowe 
zwolnienie Pana Roberta Smo-
derka z funkcji dyrektora OKiS 
w Zielonce, co miało miejsce w 
kwietniu. Dyrektora, który 10 
miesięcy wcześniej w cuglach 
wygrał konkurs na to stanowisko a 
następnie po tych 10 miesiącach w 
sposób bezpardonowy został z tego 

stanowiska odwołany. Cała otoczka 
tego zdarzenia i wszystko to, co się 
wydarzyło po drodze, absolutnie 
nie odpowiadało mojemu rozu-
mowaniu bycia radnym. To był ten 
element zwrotny. Później wydarzyło 
się jeszcze kilka innych rzeczy, stąd 
moja taka a nie inna decyzja.
– Jak teraz widzi Pani swoją rolę 
w Radzie?
– Była to moja osobista decyzja i 
nie chcę tu dzielić radnych. Jestem 
czynną radną, będę nadal pracować 
i współpracować, ale teraz mam 
więcej możliwości. Nie zaprzestanę 
zadawania trudnych pytań. 

O czym jeszcze naszej redak-
cyjnej koleżance opowiedziała 
radna Zielonki, Gabriela Wi-
śniewska, dowiecie się słucha-
jąc rozmowy w cyklu „Gość 
ŻYCIA – Teresa Urbanowska 
zaprasza” zamieszczonej na 
www.zyciepw.pl

Nie zaprzestanę  
zadawania  
trudnych pytań

O pracy w Radzie Miasta Zielonka i powodach rezygnacji z funkcji prze-
wodniczącej RM Zielonka z Gabrielą Wiśniewską, radną Miasta Zielonki, 
rozmawiała Teresa Urbanowska. Na temat swojej rezygnacji Radna opu-
blikowała na FB stosowne oświadczenie.

25 października w Starostwie Powiatowym w Wołominie podpisane zostały umowy dotacyjne ze środków 
Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska dla Ochotniczych Straży Pożarnych z terenu powiatu.

Blisko 500 tys. zł dla OSP  
z terenu Powiatu Wołomińskiego

Wsparcie w wysokości blisko 
500 tys. zł zostało przekazane 
20 beneficjentom. Pozyskane 
Środki OSP przeznaczą m.in. 
na zakup sprzętu i wyposażenia 
służącego do prowadzenia akcji 
ratowniczych  i usuwania skutków 
zagrożeń, aktywowanie i dopo-
sażenie młodzieżowych drużyn 
pożarniczych,  czy zakup nowego 
wozu bojowego.

– Cieszę się, że już po raz 
kolejny możemy gościć w staro-
stwie przedstawicieli WFOŚiGW, 
którzy od lat wspierają rozwój 
naszych ochotniczych jednostek 
strażackich. To niezwykle ważne 
wsparcie, które było inspiracją 
do uruchomienia powiatowego 
instrumentu wsparcia dla OSP, na 
który nabór ruszy  w najbliższych 
tygodniach – powiedział Starosta 
Wołomiński Adam Lubiak.

W spotkaniu uczestniczyli 
m.in.: Piotr Uściński – Wicemi-

nister Rozwoju i Technologii, 
Radny Sejmiku Województwa 
Mazowieckiego Michał Prószyń-
ski, Przewodniczący Rady Powiatu 
Wołomińskiego Adam Pietrzak, 

Wiceprzewodniczący Rady Cezary 
Wnuk, członek zarządu Paweł 
Dąbrowski, radni Tomasz Kalata 
i Paweł Śliwa oraz wójtowie i bur-
mistrzowie: Burmistrz Tłuszcza 

Paweł Bednarczyk, Wójt Gminy 
Poświętne Sylwester Niźnik, Wójt 
Gminy Jadów Dariusz Kokosz-
ka, Wiceburmistrz Radzymina 
Krzysztof Dobrzyniecki.

Nadleśniczy Nadleśnictwa Jabłonna 
ogłasza zainteresowanie zakupem 

GRUNTÓW LEŚNYCH 
lub GRUNTÓW pRzEzNaCzoNYCH 

do zaLEsiENia, 
położonych w Gminie Radzymin 

w obrębach arciechów, Borki, Łąki, Ruda, 
załubice stare.

Osoby zainteresowane sprzedażą na rzecz  
Lasów Państwowych 

prosimy o składanie ofert w formie elektronicznej 
na adres mailowy: 

jablonna@warszawa.lasy.gov.pl 
lub w formie pisemnej 

(osobiście lub za pośrednictwem poczty) na adres: 
Nadleśnictwo Jabłonna, 

ul. Wiejska 20, 05-110 Jabłonna. 
W razie pytań prosimy o kontakt telefoniczny 

pod numerem: (22) 774-49-33.

– Długo się zastanawiałam czy rezygnacja będzie 
słusznym krokiem. Ale takim punktem „zero” stało 

się bezprecedensowe zwolnienie Pana Roberta 
Smoderka z funkcji dyrektora OKiS w Zielonce, 
co miało miejsce w kwietniu. Dyrektora, który 
10 miesięcy wcześniej w cuglach wygrał kon-
kurs na to stanowisko (...) Później wydarzyło 

się jeszcze kilka innych rzeczy, stąd moja 
taka a nie inna decyzja – mówi zielonkow-

ska radna Gabriela Wiśniewska 

Spotkania na których podpisywane są umowy na przyznaną dotację to doskonała okazja na zrobienie pamiątkowego zdjęcia
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W ramach pozyskanych 
środków dofinansowa-
nie trafi do pięciu szkół 
podstawowych w gminie 
Radzymin. Są to Szkoła 
Podstawowa nr 1 im. ppłka 
pilota Mariana Pisarka 
w Radzyminie (dofinan-
sowanie w wysokości 10 
000,00 zł), 🏫Szkoła Pod-
stawowa nr 2 im. księżnej 
Eleonory Czartoryskiej w 
Radzyminie (kwota do-
finansowania 10 000,00 
zł),🏫Szkoła Podstawowa 

im. Prymasa Tysiąclecia 
w Nadmie otrzyma dofi-
nansowanie w wysokości 
5 000, 00 zł, a dla  Szkoły 
Podstawowej w Zespole 
Szkolno-Przedszkolnym 
w Starych Załubicach 
przeznaczono kwotę 10 
000,00 zł. 

Najwyższe dofinanso-
wanie, wynoszące aż 30 
000,00 zł  uzyska Szkoła 

Podstawowa w Zespole 
Szkolno-Przedszkolnym 
w Ciemnem.

Koszt całkowity za-
dania wynosi - 95 735,00 
złotych,  w tym wartość 
dotacji – 65 000,00 złotych, 
a wkład własny – 30 735,00 
złotych. 

Przedsięwzięcie Mini-
stra Edukacji i Nauki pn. 

„Poznaj Polskę”  jest czę-
ścią "Polskiego Ładu". Przy-
znawane przez Ministra 
w formie dotacji celowej 
środki finansowe przezna-
czane są na dofinansowanie 
wycieczek szkolnych zwią-
zanych z priorytetowymi 
obszarami edukacyjnymi 
wskazanymi przez Ministra 
w każdym roku realizacji 
przedsięwzięcia. 

Gmina Radzymin po raz kolejny otrzymała wspar-
cie finansowe w ramach przedsięwzięcia Ministra 
Edukacji i Nauki pod nazwą „Poznaj Polskę”- edycja 
jesienna 2022, na realizację krajowych wycieczek 
szkolnych o charakterze edukacyjnym. Przedsię-
wzięcie ma wspomóc realizację podstawy progra-
mowej w szkołach.

Kolejna  
dotacja dla gminy  
Radzymin

inw
estycja w

 m
łode pokolenie- Inwestycje w edukację i 

pozyskanie kolejnych środków 
przeznaczonych dla radzymiń-
skich placówek oświatowych 
są jednym z prioryte-
towych zadań sa-
morządu Gminy Ra-
dzymin - podkreśla 
burmistrz Krzysztof 
Chaciński.

Na terenie Warszawy i 17 
podwarszawskich gmin zamon-
towano 164 czujniki mierzące 
zanieczyszczenia powietrza. 
Czujniki mierzą zanieczyszcze-
nie pyłami zawieszonymi PM10, 
PM2,5, a także frakcję PM1, 
czyli pyłami, których średnica 
nie przekracza 1 mikrometra. 
Oprócz tego wszystkie czujniki 
mierzą zanieczyszczenie dwu-
tlenkiem azotu, a część urządzeń 
zlokalizowanych z dala od ulic, 
dodatkowo ozonem. Na tere-
nie Warszawy (lider projektu) 
zostało zamontowanych 108 
urządzeń. W  7 podwarszawskich 
gminach (partnerach projektu)  
tj. w: Halinowie, Izabelinie, 
Karczewie, Konstancinie-Je-
ziornie, Lesznowoli, Milanówku, 
Nieporęcie, Nowym Dworze Ma-
zowieckim, Otwocku, Piastowie, 
Radzyminie, Starych Babicach, 
Sulejówku, Wieliszewie, Woło-
minie, Ząbkach i Zielonce zosta-
ło zamontowanych 56 czujników 
. W Ząbkach zamontowane jest 5 
czujników systemu, w tym jeden 
mierzący dodatkowo stężenie 
ozonu.

Nowe czujniki zostały za-
montowane: na budynku Szkoły 
Podstawowej Nr 6 na ul. Dzikiej 
36 (ten czujnik  mierzy dodatko-
wo stężenie ozonu), na budynku 
Urzędu Miasta, na maszcie sy-
reny alarmowej na ul. Wolności, 
na budynku Stacji Uzdatniania 
Wody na ul. Hublaczyków 1 oraz 
na budynku przedszkola przy 
ul. Prusa.

Czujniki z projektu unijnego 
uzupełniają  funkcjonujące od 
kilku lat cztery prostsze czujniki 
firmy Airly sp. z o.o. Jeden z nich 
zamontowany przez Powiat i trzy 
przez Towarzystwo Przyjaciół 
Ząbek. Te czujniki są w następu-
jących lokalizacjach:  na budynku 
Szkoły Nr 3 przy ul. Kościelnej 
2, na budynku Szkoły Nr 1 na ul. 
Piłsudskiego,  oraz na budynku 
Szkoły Nr 5 na ul. Batorego 37. 
Czwarty czujnik, przeniesiony 
z budynku Urzędu Miasta zo-
stanie wkrótce zamontowany na 
budynku przy ul. Torfowej 28  
i  ponownie uruchomiony. Wska-
zania z tych czujników można 
sprawdzić na mapie https://airly.
org/map/ 

W ramach projektu VWOF 
dodatkowo powstały na terenie 
Warszawy dwie nowe kontene-
rowe stacje pomiarowe zanie-
czyszczeń powietrza w stan-
dardzie krajowego monitoringu 
powietrza GIOŚ. Tam stężenia 
zanieczyszczeń powietrza są 
mierzone metodami referencyj-

nymi. Dane pomiarowe z sied-
miu dotychczasowych  stacji 
referencyjnych i dwóch nowych 
wybudowanych w ramach pro-
jektu trafiają do systemu infor-
matycznego i są wykorzystywane 
do kalibracji sieci czujników, do 
tego samego systemu trafiają 
dane ze wszystkich czujników. 

Czujniki dostarczyła wybrana 
w przetargu firma Airly Public 
sp. z o.o (siostrzana spółka fir-
my Airly sp. z o.o. która rozwija 
komercyjną sieć monitoringu 
prostymi czujnikami zanie-
czyszczeń).

 Czujnik z projektu VWOF 
są bardziej zawansowane, mają 

wymuszony wentylatorem, sta-
ły przepływ powietrza przez 
komorę pomiarową, dodatkowo 
przepływające powietrze jest 
ogrzewane aby wyeliminować 
kodensację pary wodnej (kro-
pelki mgły), które laser może 

zliczać jako cząstki pyłów. To w 
przypadku prostych czujników 
zawyża wynik pomiaru i jest ko-
rygowane programowo na pod-
stawie danych o temperaturze i 
wilgotności powietrza.

Aktualne dane pomiarowe 
zanieczyszczeń ze wszystkich 
stacji referencyjnych oraz 164 
nowych czujników można spraw-
dzić już na warszawskiej plat-
formie IoT oraz w aplikacji 
mobilnej Warszawa 19115.

IoT czyli urządzenia Inter-
netu Rzeczy (ang. Internet of 
Things) to jeden z wiodących 
trendów nowoczesnych miast. 
Umieszczone w przestrzeni 

miasta czujniki monitorują-
ce parametry środowiska oraz 
miejskiej infrastruktury wraz z 
zaawansowanymi systemami in-
formatycznymi stanowią źródło 
wiarygodnych danych – uzyski-
wanych automatycznie w czasie 

zbliżonym do rzeczywistego. 
Niedługo dane z czujników 

powietrza zostaną udostęp-
nione w ramach tzw. „danych 
po Warszawsku” czyli projektu 
udostępniania „ otwierania” da-
nych, do wykorzystania w celach 
analitycznych lub przez twór-
ców różnych aplikacji Otwarte 
dane Warszawy udostępniane są 
sukcesywnie na platformie api.
um.warszawa.pl.

Urzędy gmin zaangażowa-
nych w projekt mają również 
dostęp do panelu systemu, dzię-
ki któremu mogą monitorować 
sprawność czujników, przeglą-
dać i pobierać dane pomiarowe 

z określonego okresu czasu i 
wybranych czujników.

System pomiaru powietrza 
w tym zakup czujników został 
dofinansowany w 80% z środków 
Unii Europejskiej. 

Źródło: UM Ząbki

Ząbki współtworzyły  
największy system  
monitorowania jakości  
powietrza w Europie

W ramach projektu „Wirtualny Warszawski Obszar Funkcjonalny (Virtual WOF)” 
współfinansowanego ze środków Europejskiego Funduszu Rozwoju Regionalnego 
w ramach Regionalnego Programu Operacyjnego województwa mazowieckiego na 
lata 2014-2020 powstał prawdopodobnie największy w Europie system monitoro-
wania zanieczyszczeń powietrza jest to część projektu Virtual WOF  (VWOF) tzw. 
komponent e-środowisko.

- Jubileusz ten jest po-
wodem do wielkiej dumy 
i radości, bo uświadamia 
nam, że placówka była, jest 
i zawsze będzie potrzebna 
mieszkańcom powiatu woło-
mińskiego - powiedział Adam 
Lubiak - starosta wołomiński, 
składam serdeczne gratulacje 

i podzię-
kowania 
na ręce 
dyrektor 
Małgorzaty 
Kowalskiej.

W ostat-
nich czterech  
latach teren przyle-
gający do ponad stuletniego 
budynku DPS w Zielonce, 
zaprojektowanego przez 
jednego z najwybitniejszych 
polskich architektów prze-
łomu XIX i XX w. Stefana 
Szyllera został gruntownie 
uporządkowany. Powstała in-
frastruktura służąca rekreacji, 
poprawie bezpieczeństwa 

i wypoczynku m.in. tężnia 
solankowa, Otwarta Strefa 
Aktywności z siłownią ple-
nerową, wiata ekologiczna i 
ścieżka edukacyjna dla dzieci 
i młodzieży, nowy pomost 
oraz boisko do gry w bule. 

- Ogrodziliśmy staw, na-
prawiliśmy oświetlenie oraz 
wybudowaliśmy bezpieczną 
drogę do terenów rekreacyj-
nych. Koszt poniesionych 

przez nas nakładów wy-
niósł ponad 700 tys. zł, 

a część środków uda-
ło nam się pozyskać 
dzięki rządowemu 

wsparciu 
m.in. Mi-
nisterstwa 

Sportu i Tu-
r ystyki oraz 

Wojewody Mazo-
wieckiego. Wykonano 

szereg prac remontowych 
w samym budynku m.in. 
modernizacja tarasu i remont 
kuchni. Przygotowaliśmy 
kompleksowy projekt remon-
tu elewacji wraz z wymianą 
stolarki okiennej i odwod-
nieniem terenu. Wartość już 
wykonanych prac to ok. 200 
tys. zł. - podkreślił Starosta.

Jubileusz ten 
uświadamia nam, 
że zielonkowska 

placówka była, jest 
i zawsze będzie 

potrzebna dla 
mieszkańców 

powiatu 
wołomiń-
skiego. 

Dzisiaj odbyła się uroczystość z okazji 120-lecia  
istnienia Domu Pomocy Społecznej w Zielonce.  
W programie wydarzenia odbyła się m.in. Msza św.  
w kaplicy na terenie Domu, prezentacja historii  
placówki, odsłonięcie pamiątkowej tablicy.

120-lecie Domu  
Pomocy Społecznej 
w Zielonce

zacny jubileusz

Na terenie Warszawy i 17 podwarszawskich gmin zamontowano 164 czujniki mierzące zanieczyszczenia powietrza. 

W 2016 r. samorząd Marek 
rozpoczął remont kamienic Brig-
gsów. To zabytkowe budynki, 
które znajdują się po obu stronach 
Alei Piłsudskiego. Na początek, 
za jednym zamachem, miastu 
udało się zrewitalizować sześć 
takich kamienic W kolejnych la-
tach – jeszcze cztery, w tym jedną 
m.in. dzięki dotacji samorządu 
województwa mazowieckiego. Do 
zrobienia zostało jeszcze osiem 
kamienic. Ponieważ jest to spory 
koszt, miasto szukało kolejnego 
dofinansowania. I te starania 
ostatecznie zostały uwieńczone 
sukcesem. 

- Mieliśmy gotowy projekt re-
montu. Szukaliśmy finansowego 
wsparcia w różnych źródłach.  
Ostatecznie udało nam się zdobyć 
4,5 mln zł z rządowego programu 
Polski Ład – mówi Paweł Pniew-
ski, zastępca burmistrza Marek.  

Uzyskanie dotacji otworzyło 
drogę do ogłoszenia przetargów. 
Do pierwszego nie stanęła nie-
stety żadna firma, drugi wygrała 
firma Kapibara z Knurowa. Pod 
koniec października została pod-

pisana umowa na realizację robót. 
Kiedyś w kamienicach miesz-

kali pracownicy fabryki przędzal-
niczej. Obecnie są to mieszkania 
komunalne. 

- Wyremontujemy kamienice 
przy Piłsudskiego 84, Słowackiego 

1 i 3, Jasnej 5 i 7 oraz Barskiej 2, 4 
i 6. Zakres prac będzie identyczny 
jak w poprzednich realizacjach. 
Wykonamy izolację piwnic, wy-
mianę stolarki okiennej, dopo-
sażenie budynków w elementy 

instalacji wentylacji grawitacyjnej, 
a także rewitalizację elewacji – 
mówi Marcin Dąbrowski, naczel-
nik Zakładu Usług Komunalnych.

Dwie kamienice zostaną otyn-
kowane, sześć – będzie piaskowa-
nych. Te ostatnie będą wyglądać 

tak samo jak kamienica przy Pił-
sudskiego 82, która od ubiegłego 
roku wyróżnia się piękną fasadą. 

- Cieszę się, że udało nam się 
zdobyć dofinansowanie i wyłonić 
wykonawcę robót. Jeśli wszyst-

ko pójdzie zgodnie z planem, 
w przyszłym roku zobaczymy 
zabytkowe kamienice jak nowe – 
podkreśla Jacek Orych, burmistrz 
Marek. 

Do remontu trafiła  inna hi-
storyczna pamiątka z przeszłości 
Marek. W październiku spod ratu-
sza „wyjechał” zabytkowy parowóz 
– symbol dawnej wąskotorówki. To 
jest również inwestycja, na którą 
miasto uzyskało dofinansowanie 
– od samorządu województwa 
mazowieckiego. Ciuchcia powin-
na wrócić na miejsce w grudniu. 

Odrobina historii

Pod koniec XIX wieku w Mar-
kach zainwestowali brytyjscy prze-
mysłowcy – bracia Briggs. Za ich 
sprawą Marki przekształciły się 
z cichej osady w prężny ośrodek 
przemysłowy na mapie zaboru 
rosyjskiego. Powód inwestycji w 
fabrykę przędzalniczą był proza-
iczny – Briggsowie chcieli ominąć 
wysokie cła. Ponadto ich dziełem 
są również kamienice – mieszkali 
w nich pracownicy fabryki.  

Zabytkowe kamienice idą do remontu
Spuścizna po angielskich przemysłowcach odzyska dawny blask. Miasto podpisało umowę na 
remont ośmiu kamienic. Pomogła rządowa dotacja.

Pod koniec XIX wieku w Mar-
kach zainwestowali brytyjscy 
przemysłowcy – bracia Briggs. 
Za ich sprawą Marki prze-
kształciły się z cichej osady  
w prężny ośrodek przemysłowy. 
- Cieszę się, że udało nam 
się zdobyć dofinansowanie i 
wyłonić wykonawcę robót. 
Jeśli wszystko pójdzie zgodnie 
z planem, w przyszłym roku zo-
baczymy zabytkowe kamienice 
jak nowe – podkreśla Jacek 
Orych, burmistrz Marek. 
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Wydarzenie było do-
skonałą okazją do wymiany 
doświadczeń i wiedzy w za-
kresie realizacji projektów 
BRD oraz wprowadzenia 
dobrych praktyk w lokal-
nych społecznościach. Or-
ganizatorami konferencji 
byli: Gmina Miasto Marki, 

Mareckie 
Inwesty-
cje Miej-
skie oraz 
Mareckie 
C e n t r u m 
Edukacyjno-
-Rekreacyjne.

I  Mareckie Forum 
Bezpieczeństwa Ruchu 
Drogowego składało się 
z trzech paneli dyskusyj-
nych: panel I - Nadzór 
nad ruchem i ratownictwo; 
panel II - Infrastruktura; 
panel III - Edukacja. Do 
współpracy zostali również 

zaproszeni funkcjonariu-
sze Komendy Powiatowej 
Policji w Wołominie. Pre-
legentem zaproszonym 
do dyskusji w panelu po-
święconym nadzorowi nad 
ruchem i ratownictwu 
była podinspektor Wioletta 
Zychnowska – ekspert ds. 
prewencji kryminalnej. 
Tematem jej wystąpienia 
było: ”Policyjna profilak-

tyka społeczna w po-
wiecie wołomińskim. 
Bezpieczeństwo 
ruchu drogowego 
– dobre praktyki”.  

W podsu-
m o w a n i u  

I Mareckiego 
Forum Bezpie-

czeństwa Ruchu 
Drogowego zostały prze-
stawione wnioski, których 
celem jest rozszerzenie 
dobrych praktyk w lokal-
nych społecznościach i 
poprawa bezpieczeństwa 
ruchu drogowego w woje-
wództwie mazowieckim.

źródło: KPP w Wołominie

I Mareckie Forum 
BRD składało się  

z trzech paneli 
dyskusyjnych: 

Nadzór  
nad ruchem  
i ratownic-
two;  Infra-
struktura; 
Edukacja 

19 października odbyło się I Mareckie Forum Bezpie-
czeństwa Ruchu Drogowego. To prestiżowa konferen-
cja o zasięgu wojewódzkim. Główne tematy poruszone 
podczas forum dotyczyły: edukacji, infrastruktury, 
nadzoru nad ruchem i ratownictwo. 

I Mareckie Forum 
Bezpieczeństwa  
Ruchu Drogowego

w
spólnie dla bezpieczeństw

a

powiat
Po usunięciu skutków awarii 

przywracanie dostępu do wody 
musiało odbywać się etapami. 

- Początkowo odkręciliśmy 
wodę delikatnie (niskie ciśnie-
nie) analizując na miejscu odbiór 
ścieków z poszczególnych prze-
pompowni. Niskie ciśnienie wody 
w kranie to naprawdę najmniejsze 
zło jakie mogło nas tego dnia 
spotkać. Jeszcze tego samego dnia 
przed godz. 24.00 sytuacja została 
opanowana. 

W czasie prac przy likwidacji 
skutków awarii zaczęło padać więc 
sytuacja robiła się trudniejsza z 
każda chwilą – opowiadała Edyta 
Zbieć, burmistrz Kobyłki rela-
cjonując sytuację mieszkańcom 
na FB. 

Burmistrz jeszcze tego same-
go dnia podziękowała wszystkim, 
którzy, jak to określiła „nie dys-
kutując wzięli się do roboty (od 
4.00 rano!) - dziękuję Wam za tą 
niezwykłą wspólną sobotę: PGK 
Kobyłka, Sebastian Budziszewski, 
Piotrowi Orych, Urszuli Kasickiej 
i Andrzejowi Kwiatkowskiemu - 
Dziękuję za wasze zaangażowanie. 
Dziękuję bardzo naszej lokalnej 
firmie- Instal Bud - Szczepan 
Mielczarczyk.  

Spotkaliśmy się również dziś 
z przedstawicielami PKP PLK i 
Wykonawcą odpowiedzialnym za 
uszkodzenie. Ustaliliśmy dalsze 
kroki – informowała w późnych 
godzinach wieczornych. 

Za pomoc w usunięciu awarii 
dziękowało również Przedsiębior-
stwo Gospodarki Komunalnej w 
Kobyłce dziękując Przedsiębior-
stwom z Kobyłki, które w dniu 
22.10.2022r. zaangażowały się 
i wspólnie ze służbami Spółki, 
na zlecenie sprawcy awarii, pro-
wadziły prace przy usuwaniu jej 
skutków i przywróceniu ciągłości 
funkcjonowania systemu kanali-
zacyjnego. 

Pomimo przekazywanej na 
bieżąco informacji zarówno na 
stronie urzędowej jak również 
PGK Kobyłka oraz FB Burmistrz 
miasta wielu mieszkańców re-
agowało emocjonalnie na brak 
dostępu do wody nie szczędząc 
słów oburzenia i krytyki. 

Emocji nie zabrakło również 
podczas poniedziałkowego posie-
dzenia rady, w którym nie uczest-
niczyli przedstawiciele zarządu 
miasta z burmistrz Edytą Zbieć 
na czele. 

Wyjaśniając nietypową sytuację 
i nieobecność przedstawicieli 
miasta na sesji Burmistrz Edyta 
Zbieć napisała: - Nadciągająca 
zima, wojna przy granicy Polski, 
rosnące ceny energii i wszystkiego 
innego, to są główni sprawcy tego 
co teraz dzieje się z nami. To samo 
co dzieje się z naszymi domowymi 
budżetami, to co będzie działo 
się z nimi za chwilę, kiedy tylko 
przyjdą niskie temperatury. To 
są sprawy, które trzeba rozwiązać 
na teraz, a ciężkie czasy wyma-
gają współpracy. Każdy powinien 
dostać możliwość kupna węgla w 

odpowiednich warunkach i po od-
powiedniej cenie. Każdy powinien 
mieć wodę i kanalizację. I wreszcie 
każdy powinien mieć odebrane 
śmieci po najlepszej cenie. Oto 
czym jako urzędnicy, spółka, lokal-
ni przedsiębiorcy zajmowaliśmy 
się przez ostatnie dni: 

1. Przecięcie przez wykonawcę 
tunelu kolejowego, jedynego kana-
łu kanalizacji łączącej obie strony 
miasta: w tym czasie trzeba było 
zorganizować funkcjonowanie 
całej sieci, na to zadanie poświe-
ciliśmy noc z piątku na sobotę, 
sobotę, niedzielę i poniedziałek. 

2. Handel węglem przez sa-
morządy: w tym samym czasie 
kiedy walczyliśmy z lejącymi się 

ściekami pojawiła się ustawa, 
którą przyjął Sejm o handlu wę-
glem przez samorządy. Pojawiła 
się ona w piątek, a do wtorku 
mieliśmy mieć oszacowane ilości 
potrzebnego węgla, wagę najaz-
dową, utwardzone miejsce do 
dystrybucji węgla, samochody do 
jego transportu, ładowarki , ludzi, 
procedury i wiele innych. 

3. Atak na nasz system gospo-
darki odpadami: Skarga, którą 
dostało podobno kilka samorzą-
dów od kancelarii z Legionowa! 
która wprost zawiera sugestię, że 
mam odstąpić od umowy z firmą 
odbierającą odpady z miasta i 
rozpisać nowy przetarg. A Macie 
Państwo świadomość, że nowy 
przetarg zorganizowany w tamtym 
roku, a ten zorganizowany teraz, to 

dwie różne kwoty dla mieszkańca? 
(mogę się domyślać że stawka 32 
zł zamieniłaby się na znacznie 
wyższą). 

I teraz kluczowe pytanie - czy 
radni na pewno wiedzą, do której 
bramki strzelają, a może wiedzą 
kto zlecił napisanie tej skargi 
kancelarii z Legionowa? Gdzie 
Legionowo, a gdzie Kobyłka?! 

Według tej skargi miałam 
odstąpić od obecnie obowiązu-
jącej umowy, żeby jak rozumiem 
zwyciężył bliski tej kancelarii 
przedsiębiorca, zleceniodawca 
gotowy do wzięcia ciężaru tych 
kilku milionów na swoje ciężkie 
spracowane ramiona. Kosztem 
większych stawek za śmieci?! 

Czy ci ludzie w radzie mają 
pojęcie co robią, albo jak są 
manipulowani przez sprawnych 
graczy? - pytała w swoim wpisie 

Zadaliśmy pytanie burmistrz 
Edycie Zbieć: - Czy można było 
uniknąć tej awarii? 

- Tak w pewnym sensie moż-
na było uniknąć tej awarii - PKP 
PLK nie przewidziała w projek-
cie inwestycji tunelu w Kobyłce 
dodatkowego wodociągu i ruro-
ciągu kanalizacyjnego łączącego 
obie strony Miasta. 

Niestety również na etapie 
konsultacji projektu z urzędem 
takie rozwiązanie - bardzo nieko-
rzystne dla Kobyłki - zostało we 
wrześniu 2018 roku zaakcepto-
wane przez moich poprzedników.  
Natomiast w tej kadencji, już 

na etapie rozpoczęcia robót 
przy budowie tunelu, wniosko-
waliśmy o doprojektowanie i 
realizację tzw. bypassów, czyli 
awaryjnych sieci wodno - kana-
lizacyjnych. 

Wykonawca inwestycji kolejo-
wej wycenił nam te prace na ok. 
1,5 mln zł (co naszym zdaniem 
było kwotą wygórowaną). 

W momencie naszych nego-
cjacji cenowych nastąpiła awaria 
jedynego przewodu kanalizacji 
tłocznej łączącego obie strony 
miasta. 

Co teraz? Teraz Wykonawca 
wraz z PKP PLK najprawdopo-
dobniej zrealizują awaryjne sieci 
za swoje środki. 

(...) - można było uniknąć tej 
awarii - PKP PLK nie przewidziała 
w projekcie inwestycji tunelu w 
Kobyłce dodatkowego wodociągu 
i rurociągu kanalizacyjnego łączą-
cego obie strony Miasta. 

Niestety również na etapie 
konsultacji projektu z urzędem 
takie rozwiązanie - bardzo nieko-
rzystne dla Kobyłki - zostało we 
wrześniu 2018 roku zaakcepto-
wane przez moich poprzedników.  
Natomiast w tej kadencji, już na 
etapie rozpoczęcia robót przy 
budowie tunelu, wnioskowaliśmy 
o doprojektowanie i realizację 
tzw. bypassów, czyli awaryjnych 
sieci wodno - kanalizacyjnych. 
(...) W momencie naszych nego-
cjacji cenowych nastąpiła awaria 
jedynego przewodu kanalizacji 
tłocznej łączącego obie strony 
miasta – mówi Edyta Zbieć. 

Kulisy awarii  
kanalizacji w Kobyłce

Wiele emocji wśród mieszkańców Kobyłki wywołała awaria kanalizacji ście-
kowej spowodowana kolejową inwestycją przez wykonawcę realizującego 
tunel w Kobyłce. W wyniku awarii został przerwany główny rurociąg tłoczny 
kanalizacji - łączący jedną stronę miasta z drugą. Skutkiem braku możliwo-
ści odbioru ścieków była konieczność odcięcia wody. - W przeciwnym razie 
ścieki zalałyby pół Kobyłki – wyjaśniają władze miasta.
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Burmistrz Edyta Zbieć i PGK 
dziękują za szybką pomoc: Panu 
Szczepanowi Mielczarczykowi  
i pracownikom Instal-Bud za 
wykonanie połączeń nowego ruro-
ciągu tłocznego, Panu Romanowi 
Kraszewskiemu i pracownikom 
Re-Pa-Ro za pomoc w diagnostyce 
uszkodzenia i transport ścieków 
z północnej części miasta, Panu 
Tomaszowi Czeredereckiemu  
i pracownikom firmy TJ Prze-
wierty Horyzontalne za wykonanie 
przewiertem sterowanym nowego 
rurociągu pod torami PKP. Lokal-
ne Firmy wraz z pracownikami 
PGK w Kobyłce stanęły na wyso-
kości zadania i pokazały, że potrafią 
działać pod presją czasu, w trud-
nych warunkach technicznych, 
dla dobra Mieszkańców Kobyłki.

Dziękujemy


